
P R I N U M I M T A  MIBSOqCXNAi
Za 1 wyA „Poranna* lub ,  Wiecz.* 62 M 

Z dostawą w miejscu 66 M 
Z  przesyłką pocztową 68 M

Za 2 wyd- .Poranna* i „Wieer.* 124 M 
Z dwurazową dostawą 

w micjica . . . 132 M 
2  przesyłką pocztową 136 M

NALEŹYTOSĆ POCZTOWĄ OPŁACONO RYCZAŁTEM B i  n  ■
& M Z E T 7S 3 HK.

W 1 E C Z O R N M
wychodzi codziennie o godzinie 1 popoJ. i o godz. 6 rano („Gazeta Poranna")

P. T. Interesentów uprasza się o zgłaszanie w  sprawach redakcyjnych wyłącznie między godz. 6 a 7 wieczorem w biurze Redakcyl przy ul. Sokoła 4P  
Rękopisów nie zwraca się. —  Biura Ad nlnlstracyi otwarte codziennie od godziny 6-tej rano do godz. 7-meJ wieczór. — Telefon redakcyjny Br. 15

Nr. 5424. Lwów, środa 8 września 1920 Sok XI

Bolszewicy maja apetyf na Galicyg wschodnia!
Wransel zamknał wolska sowieckie!
Anglia slaje w obronie Niemców górnośląskich!
Kto ocalił Polskę i Lwów?
t Lwów, 7. września.

(i) W  dzfień T>o odjeździe ze Lwowa NaczeJ- 
(3-ka Państwa i Naczelnego Wodza, doszły nas 
jwife erraneyacye z  W arszaw , 'będące wy-m o 
*"nyra komentarzem d« stów zen. Weygaroda o 
w ycęstw je  pałskiem i ośwńetlaiącte liaisfcrawo 
paJą njkezemność roboty Prasy endeckie!, która 
wykonywa niemiłe w lizusostwie piruety wopec 
jzefą sztaJbu marszałka focti‘a. byk1 tyLko zasu­
nąć w den sprawców } ajktarów polskiego zwy- 
lięstwai.

Już oówladczenfe numfsma spnaw wojsko- 
vych, gen. Sosnkowskicgn z przed dwu blzko 
(yigiodlni\ odSłonitto rąbek poczynań naszego Naczeł 
^egio Dowództwa i wojska. Spory snop światła 
rzuciły też umiejącym czytań zwięzłe i skąpe sito­
wa samego Wodza do 'korespondenta „JGtryera 
Porannego*' o  ryzyku bolsze-wicMem, na które 
Komendant ryzykiem oidpow edztał — tudzież 
zwnoił o „chłopcach** njezawsze okrytych i obu­
tych, zawsze jednak pełnych żołnierskiego animu­
szu, czego dowodziły też cyfry strat bolszewi­
ckich. Więcej Naczelnik Państwa ani cbcal, ajnj 
móg) powiedzieć.

Wczoraj dop'efo doszły nas informacye hoj­
niejsze. Dowiedzaefiśmy są  z nich, o  czem przed­
tem już chodziły głuche wieści, że pten generała 
Weyganda różnił się znaczne od planu Naczelne­
g o  Dowództwa. Projekt franouskj (byt owocem 
niewątpliwego talentu strategicznego, wiedzy i 
'doświadczena, lecz byt to plan, rzęchy można,
— obiektywny i zibyt mało uwzględniający psy­
chologię napastnika. (Pułkownik Taidieuss Pisko? 
opowiada właiide w  „Św ode* warszawskim, iak 
szef sztabu Focha radzd skoncentrować wszyst­
kie sity poiłskic pod Warszawą i, przeniósłszy na­
wet dywizye z potndna, ti. z frontu małopolskiego
— wytężyć wszystkie siły ku obronie stolicy — 
podczas, gdy Naczelne Dowództwo, nie kwestyo- 
nując zigoła tego momentu, nie diecydowalp s;e 
wszakże na oddame Lubina i Lwowa w krasne 
ręce, drżąc o los tej połaci ziend mlskjej l je/ 
mieszkańców. .

• U l t e ,  £*&£&

Bolszewicy mają apetyt na Gallcyę wsch.
Wiedeń, 7 września 

(Tet«l.X Bolszewizująca Agen. Telegra/. „R o- 
sfa“  donęrsi: Podczas gdy Polacy na póbłocnym 
odcinku frontu pozostali wewnątrz linii Curzona, 
obsadzd' onj n,a południe znaczną część . Gałicyi 
wschodniej, która, wedle orzeczenia Rajdy Najw. 
miałaby -przypaść Rosy i. W kołach bolszewickich

sądzą, że koafieya w  razie nie będzie przeszka' 
działa Polskim operacyom wojskowym, nate miast 
w łonśe koafficyi istnieje porozumienie co do teg< 
że po zawarciu pokoju, Polska będzie musiała co­
fnąć swotiie wojska poza granicę er no graficzną. - -  
(Depesza jest chaotyczna i wskazuje zę koła bofcsze 
widćte mają apatyt na wschoda-ą Gaifcye). __.y

Wrangel zamknął wojska czerw, na wschód od Dniepru.
Wiedeń, 7. września. 

TTetof.) (O) (Reuter). „Daily Telegraph" do­
nosi, że Wrangel zaniknął wcisku czórwoue na 
wschód od Dniepru.

Wiedeń, 7. września.
(Telef.) (G) Z Sebastopola donoszą, że W  ran, 

gel 'postępuje w  kierunku Aleksandrowska. Nad 
doŁaym Dnieprem odniósł on poważne sukcesy, 
wziął dużo jeńcowi i wielkie łnpy.

R ząd litewsKi przenosi się do W ilna.
Berlin, 7 września- dti donosi, że rząd lj^wskł przenosi swoją siedzi* 

(Teief.). (G) OSeyal»y orsan litewskiego rzą- bę do W  Jna.

Kamienew i Krassin —  organizatorami strajków ang.
na Kczba radykalnych przywódców rnchr robotni 
czego jest jiiieświadojnem -narz^dzaam bolszewf 
ków. Stwierdzono, że niektórzy z przywódców 
czerpią bardzo wielkie dochody ze źródeł bołsze. 
wicko-rosyjskich.

Wiedeń, 7 września. 
(Telef.) (G) JEusIt Express“ donosi, iż część 

personiału londyńskiej kolei północnej zagroziła, 
bezrobociem. Panuje .powszechne przekonanie, że 
bezrobocie *to zorganizowali Kraifein I Kamienew. 
Do „Petit Parisien“ donoszą a Londynu, że zna.cz-

Anglia staje w obronie Niemców G. śląskich.
Warszawa, 7. września. 

(Telel.) (G). Wedle doniesień z Paryża, na 
sobotmem posiedzeniu francuski*} Rady ministrów 
roaważano notą angielską w  sprawie zjajjść górno-

śląskich. Rząd angielski jes$ rtya&i, że ni3 njależg 
tylko Niemców czynić odpowiet/zirinyinJ zla ŹBJ« 
ścia, ponieważ i drtiga s(t*laóai nie ie^t bóz w ii# , ,

Niemcy wzywają interwencyi Ligi narodów na G. Śląsku!
'  B©rl1n, 7 Września. |Szamej komisyi aliancko-n)amiecko-poiskiej dla

(Telef.) (G) Rząd memiedki wystosował do Li zbadania stanu faktycznego i  dla stworzenia Y/a­
gi Narodów notę z powodu gwałtów polskich r,a ranków, które umożliwią, swobodę głodowania 
r-Arman Śląsku : zaproponować utworzenie mię-jiplebiscyitowegra.



« r .  « jOAZCTA WICCZPENA". Nr. M W

Pit-, tBeteoBo W r fm 1 lego - zeła sztaba, 
ęeru ^oerwaido'wsk‘v“r'J, dyktowała nietylko w ie­
dza y^ojiloowa, ałe i poln ie serce Ono wiedfidatoi 
ie strata Lwowa i Borysławia mogłaby być otrą 
Yą stałą — i dlatego właśnie płsudski projekt 
fr-aiiM.-uskJ stanowczo odrzucił.

Za i zen& zi Weyera-nd — i ta  to iraJer" mu 
.wyraz v ioflćego uznmta — zoryentował sŁe odra 
®u w zaletach pal-sk'ego projektu ł od razu zgodz1'! 
się nia jego wjkionan5e. Uczynjl tak, jako rozsąd-. 
ny c 7i 0 w.dc j fteg; skarerik — nie podągnil jej 
dnak za soi ą utalentowanych, acz z dcmuwem 
yn.k-ę^tałcehem mif rarnem strateg&ów er. dę­
ciach Tym nie posłużył w niczein koalicyjny 
PrizyJc-lad, 2, natręctwem, w guście saskiej gościn­
ności, IcM-żąoej par fcrcc ko i a od koksy gościa 
zd«jn»oiwać, jęli na różne tony, a w ^p&oób 
mocno rający, gioryfikuwać zaelug. ger. Wey-gan- 
da, atż ów  musiał się zartrz.-dz przeciw podobnym 
glbsom ,,uwtęlbięva| Po wczorajszych o- 
r/mcytacyach, wyjawiających zaJrryte d.'tad szcze­
góły, zastrzeżenia iegc tembardzj-ej ,n zrozum c­
ie. A jeśli się ptrzytam zwatiy Diii ość naszego 
żołnierza, któiy pod dowództwem gen. S korskto- 
go mężrne zasiana! stolice pramd gros sil czerwo­
nej aiiTti ^  ieśii zważy się czyn wtosk genera­
łów Słdrrntdego i Ryttza -Śmiałego,, uderzających 
od Dęittoa i Chełmn, w ijsk. które w pierwszych 

:ośm»ti dtóach prze-,;ły i* t  kitom., al­
bowiem uskrzydlała żołn’ r-rzjj po staremu obę- 
1 etiość Piłsudskiego—jeśli zważy się te wszystkie 
•Łofcanośd. tenil'ardz$> jednoznacznie wypadnie 
sąd o  wysrłkaóh e id ea ch .- gt dnych zaprawdę 
Vpsraej 5 prawy.

PiłisutMri jest bowiem człowiekiem mtozą- 
cym, który o cayuim  swych nie iczpów adaiby 
nawal wówc&as, gdy by nie stawały na T” z< szk - 
dzae żadne d r a wosci polityczne i względy, w y . 
iłkająco z  jć@> stanowiska. Piłsudski uje lata 
aencpJritsirn na ra‘ u .ck Lwowa i rie wyrara tuk 
głodno sweeo zadowolenia ze stanu okopów choć 
jako człowiek fachowy, wartość ich bezwatpie- 
«?a c c m ć  umie. Zaś podjadki endeckie, licząc na 
to władnie milczeniiie krzyczą dużo i gJoś.tó, chcąc 
prawdę -oczywistą n ifcryć tym obfitym, a nie- 
wwbrediiym krzykiem-

Wszelako „słow o prawdy pada cioho i leży 
długo, a potem wschodzi powoli" — i oto nare- 
sa d i przyszło do nas świadectwo, jako generał 
■Wergand miał zupełną słuszność.

Jotwiedzionę iesrt riestety, że ani Wkjły jest 
Yw.^łcaęstwem poisii ierr

Wfeśc? z bolszewir
Lwów, 7 września 

f*~TCZE O ITEDOSZŁYM RZĄDZIE SOWIE- 
CKIM DLA GALICY! WSCHODNIEJ.

(u*) W  uzupełnię® u no-tatki nasz jj o tkwallfika- 
Ciach osób rriedosełego rządu sowieckiego w  Qa- 
facyi wschodriej, infofnuią mas, ; że wymieniany 
tan. Fedor (Ktonar nai/ywa się w  r zeczyyisfoóci 
Fedor Pałaszczuk. Ukończył cm girom zyum rfcra- 
lóskre w  IRob -tyruc i tsnn nzjakar śwtad-eerwa dr’] 
rataaAc'. Nnsitępnie prrdtryyał w e Lwowie, ‘ a w  
c z a - n w a z y i  rosyjskiej w  GaiLcyi, trudnił się

sluitde ci /.wooei abmfl, rozswwszechr ał Kłamli­
we wieści o  otoczeń n przez /Polaków czerwone] 
a-rmij itp. —

Za to rjazaJ go- trybunał rewolucyjny na karę 
śmierć, —

ROZSTRZELANA KOMENDANTÓW BOLSZE­
WICKICH.

Cu) Gazety -rosyjskie w  Paryżu 'opbb^kownły 
deki et Trockiego, -którym zasądzono ma karę 
śmierci komendaira 3 -a rmiS za kieskę, poniesioną 
na fruńcie oółnocnym Pówrleż rozstrzelano gem. 
Swiczmruko-wa, komisarza polttycznogu Markowa, 
intendamita iKutowa i naczelnika odidy-aiłu propa- 
g«m(dy SeTrastiancwa.

HISTORYA KONJvCY CZERWONEJ ARMII.
(u) ..Krasnyj Kavralc, yst" w  trze 203 poditos 

wielkie znaczenie w  obecnej woimie konnicy czer­
wonej a-rmii, zo-rgamiz-uiy anó] przez Budrenmcgo 
W oioszyłowa, tu-d-zież jej iradzwyczajne sukcesy.

lusłoir} cznia Komisya opracowuje już dla po­
tomni' ści op!-s boha-terSkidh rz^mów tei konm -cy i 
je-j zasług dla rewolucyi. Komisya ta zabmła się 
w sarn czas do swuj pracy, bo wobec klęsik tż| 
bandy opryszków, będzie nnało znpełr.y cado^ 
kształt ich ..bohaterstw" i może go }ut zakończy 
nekroiogem.

JAK BOLSZEWICV ZDOBYWAJĄ OBCĄ 
WALUTĘ?

(u) W ychodzące w  Rydze dziennika ro-zpisił- 
ją się o operacyach plenieimych deiegata sowiec­
kiego Gako-wskiegoi, który zakupuje wszdką war 
liżtę zagrań czną w  Nadbrłtyku. Rozporządza om 
meoigranicz.orą dościa milionów rabli caiiókieh Od 
czi.su do czasiu, gdy ikurs mrbla rosyjskiego spada- 
fordzie' na giełdach haltyck ch, Gumowski poleca, 
swoim bcznym pośredmikom nabywać ruł>.e i w 
przeciągu kilku-dni ściąga je z  targu na kilkaset 
milionów Dz ała to  ma. kurs rurla, który natych­
miast podnosi się, a w^wcz is Gumowski r arca ma 
t-arg ii-i© setki, lecz tysiące m.i'.omów rubli, -miem a 
iąc je nar marki i korrry. Operacye te prowadlzi 
Gitkowskl juz od dłuższego czasu i dzięki -temu, 
że rozporz; dca ogronm/mi funduszami w,e wszy­
stkich walutach, jest fak.ycmym panem ma cyn­
kach giełdowych.

SĄD BOLSZEWICKI NAD DUrjHOPTEN^
STWEML —

(u) Przed specycłną sesyą Sowietu Mosk ew 
słdego sądzono — iak dionosza ..Izwestija Mo- 
skiewsk e" sprawę -biskupa Dosyfą i mm- szk* Sera 
Ifiny o szantaż retg jny  i agi,Tącyę monarcnis.ycz 
tną. Wskmek tajnego cymkularza patryarchy Ty- 
dhona zarządził biskupi Nazar i Dosyf przegląd 
Świętych eviSeiisJricb i w ydal orzeczenie, że skóra 
świętych zachowała wygląd! praw e żywego cia­
ła, same zaś zw!rfd nie uległy żadnemu zepsuciu. 
Wystawiono na podetowie t?gc orzeczeit-a doicu- 
metit, przed staw ający fak-. ten ja/co cud -który 
ściągać zaczął wiernych do klas/torów i zapoć za t 
kowal handel szczątkami św ętydh. Jedupłkowoż 
ellsspertyza narodmego komisarza dra Simaszka 
wyjaśniła, że mumie przedstawia!ą zwyczajny 
typ 'zasdn  ęiego trupa, znatny w medycy. e pod 
'■naziwa „muuriflkacy’" . Na sadzie -sprawdzono, że 
,ia samej iy*Jko sprzedaży świec w jednym -klasz-

mieniono mu karę tylko na przymusową pracę
przez 5 lai bez aresz* 3j Pociągnąć do odpowie* 
■-z akuuści i skipów N uza-ra i Tyci orna, 4) Z w łtó  
Świętych wi-ieński-ch oddać do mu .m a b.oszurę 
o „mękach mę-uzernik-ów wi-cńd.ich“  zniszczyć

Dziwna polskość reda1 foro^
„Głosu Korcumcty**.

Lwów, 7. w^eśmia.
W  piśmje .Gios komunisty’1, w y d a ''f-n^m w  

Kijowie w ooprawn ctszyrn Języku Rulsk m, amł- 
żelj inme p aria. sowie: ko-pclski-e, "nai.iuje się ar­
tykuł o p o  wszym zjjeźdzśe delegatów rad -suw. 
R-jr-iHtki B aszcr 71, który oinuw a k’k rastępuje: 
„Rewalnic.vj.uą ^z-^oio/wisrośc w Republ kach Sc w. 
za-dai- kłam otszczerst^om burżuazyjmyn , z po- 
.nięctzy ktdrufch jedne 1 1 z naiważnitis7vch i rai- 
bezczeliuitojszych był , .'.ektoimy uicisk rnaiych n-ajro- 
dowości przez Rocy^ Sow. i jej „ 1  z-erwomy hnpe 
•rya%mw. O r*ni W-eru rem kłam.Mwre ja>kr;jwj 
iwa-dczą Śakiie faikty, jak powstań?’e rer’łhlSk Ta­
tarskiej, Paszłkirakiej itp. V 7 sow r-eptuihce. Ba- 
■sak/si fej niedawł-jo zakończył ste !. arjazid’ n w e -
tów. Dn cenfcraLi^go komitetu w yktom^wc/ago» 
wyłonionieigc przez zjaizd, zo-stafl -wybrani *edno_ 
głośnie komm-ści*1.

DŁ"lwrse odbija ta ^lodnogłośncsć'* o«f poprze- 
^zatJtcych ją wpierw oświadczeń « wolm.śa. I c .  
legramy o  sp-rawach polskich tą zwyfoe opa­
trzone tajl Im.i naigfó wica.ini, jak np!: „WtargniTcie 
PoLków tu" G Śląsk". Nfe mówi się tam już o  
„burżnazy jnym" rzodziie poisi-irń bez synK»tyi, 
ale o ca-łym .nyc odż/je. Pzektonij kmntmiśc' polscy 
grają dość przoj-zyście swe ją Dole... O naszej wal 
ce na G. Śląsku prsz° w artykule wstępny-?, za- 
tytułoWwjn.yrm znamięnade ,̂ Krwawe hece". Nato- 
nyasfto głebo-ki-e sympatye odć7uyra „Cł-os ifloana- 
n-stów" dla ib-umdowców i oburza się, że po przez 
ich aresztuwan*e coraz szersze gnoma.- „pracującej* 
Po’ dk! bywają grabione nrzez bm żuazySry rząd 
Polski, Np Wran-gJa oburza- się to Pismo polskie, 
za to, że w chwili, gdy nie tylko bolszewicy, ale 
cala Rósyn poszła przerw  Polsce on wakzy 
p ẑeesrw Rosj-t. W iStore, jak n-a pisinc połskre 
wiete patryotyzrru poL-kiego ! O odwadze PNa- 
kćw w K jawie, mbr.0 straszn'/ch represy i ozere- 
zwycjaiak świadczy fakt, że „Głioii kfómuT^sky", 
jalk ywznwe w  -artykule „Arjo-ni: nowym fagasom 
burżu-a-zy'7 , otrzymuje często li-sty oczyw ścto 
wobec stosuatk-ów bolszewickich anonmowe, w  
których jak cytuje to pisma, był^ąjo imkie zwroty, 
jak „nie ch-cę wie~,zyć, eiby Piolaic rt.ógł pisać ta­
kie artykmw1' j nazywają ih „żydiami, sprzedaią- 
cymi Pokikęzabolsizcwicke pieniądze". Zdaje' 
iednaL, iż w :sjtocie redak-uya skł< d-a się wyłącz- 
rie z Phlaków, ł tórz? tem mn-ie.i jednak zasługw 
ją na 11 ocowałę.

Z Rosyi koiitrrswoliłcyfpei
Lwów, 7. września 

GENERAŁ WRANGEL — SZWEDEM.
(u) Wrpótpraoownik k-ptnha-sikiej' „Potitikear* 

pisze o  K-n. Wrainlgfu, cc nasts.pu.ie : Swa ni V’y . 
sak;-m wzrostem, wie-k-eiu; nieb cskiemi ocz -;:;a 

bi-and włosiami, pod-ofomy g-e?. 'Wraaigel raczej 
do południoT^ua, erwże.. d j Rosycji-na. Mówi też 
znakomicie pc scwećizlku. „W  rofd!z:mie bwo^j #1 
wyjaćmia7 gen-. Wżb .ig 1 , —  j -rawt-e dwieście iat 
rriów:r?no pc szwedzku",. L'czy om abecnic n,kmło 
40 lat. Ltoodzlł -s*e w pablii-u Rygi. W  Petersburgu 
ukończył szkolę wrjenną j akacterać a w-ękczą 
częśc służby swęj spedz ; wśród kozaków. W  p>  
crątfcaeh -woit.y ś w ?  .owej był on- •rotmistrzem, o<f 
^naczy^zy  'tę na kilku frontach ajwansował 
5zybk"', tak, że w -roku 1917 na -początku rewclu- 
cy  ! był niż generator - Podczas pcwsranó? bioS-

S2Sp.e*ostrvem na rziccz Austo’1 i jaJco ’taki pozo­
stał m  prł*oenie aum . sztabu gemer 'nego we

forze zarobił p?'toyarcha Tychon 6<X> 0CX) rubh. Sąd 
uznał zs stw erdizome, że bisknp Dosyf wiedząc rt

Lwowie, N& w f l 5  1 . aresztowali go f e a # #  §  t  " H f  *  l i ?
łe w , .wnwie 1 w yw  :e*li do Ros:d. Tam dopderó 1 afinte **  r’ f y ’ J *  m ’ 0
-mbił kary-1  ę od p ow ied ź  sweńm !:walifikacx-om. ^, 'ki o cudach wileńskich świętych z modłit-wą za
m /w r ^ w A Y ii  *Du n  |z drowie zdegradowane? rcwolucy.L d y u sty i Ro-
MORDAWANIE POLAKÓW W  ARMII GZERW.jfnp-riowy^ch. (Ładaie Im to pomogło). W yrok za~

(u) „Kr Kpwaiery-ot" ogłasza: Pomocnik le- padł mastępułący: 1) Przef ‘żoną khisztoni fGżac- 
fcarski 3 rwcl.omego szpitala wojennego- 1. arm'i kiego, Serąhnę, ze względu ma podeszify wiek, od- 
kooHio* Sitarżsiław Kw jciński, do czasu powotan-ai dać do jećnogo z  interratów dbezp eczenia socyal 
Igo w  szerec' amui czerwonej pozostaw ał w  służ- nego. 2) Btokupa Dosyfa zairknaś na 5 lat w  -kon- 
We \v drukarń’ u białych, w ygotoy ujac plakaty i centracyjmym obozie pracy, .ecz równ ‘‘cześwe 
pdeswy pn-eciw władzy so-wicckiej. Będąc -juz w zastosowano co do nfiego amm-esty* 1. maja i za-

PAMIĘTAJMY O PLEBISCYCIF1
Datki na alti&nrt przklmuje Komitat Obrani B -stu Zach*. Lnfu. ta Manracki. j
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teew cŁSego zbiegł dio Rosyi połudjniowei i brał 
aćział w ufarmowaBiaiu armii południowej, dopóki 
tfie powtrfado k° na fcomendlanta dywłzyi w ar- 
m i Otenflriaa.
'A

POMOC WRANGLOW] Z POLSKI.
(u) ^Obszcz^je Dieto" donosi, że w tych 

Arach przybył do Tecdozyś generał Bredow ze 
swoim sztabem i oddziałam', które były interno­
wane w  Polsce. Piowitał ich gen. Wra-pge! krótką 
pnz»emcwą. dasięfcutjąc za pomoc w imieniu Rosyi. 
Omurndiutrówarfe dfe tej armii inż przygotowano, 
tek, że njebawem wystąpi ona do walk przeciw 
bolszewikom.

Z n a szy ch  l e n i s k .

Z K r y n i c y .
Krynica we w ześnlu.

(T i sezon  rozp n czę ł się w Kry >icy pod
tnsftiem słońca i nanływu ,now ych  gości. B o 
ch o ć  upały już m inęły, jednak row ietrze zostało 
tak sfm o cudow ne, balsem iczne. Krynica gościła  
0 tym roku w iele gości o  znanyrh nazwiskach. 
2 e  Lwowa baw ili: arcyb. B ilczew ski i T eod oro ­
wie*, ks. Żyła, prof. B ołoz-A nton iew icz, prof. 
B eck , dyr. Felsztyn, baron Jarka sch -K och , m a.sz. 
K rceczu n ow icz , śpiew  op. Z . Tow arnicka, Ter- 
(IŁowie. Z  Krakowa by ł stały byw alec w Krynicy 
redaktor K onopiński. N iedaw no przybył generał 
Szeptycki. T eatr gra bez przerwy Dyrekcya w 
której skład w ch od ził Henryk Cudnowski (brał 
również udział jako aktor, zdobyw ając uznan e 
publiczności), przygotowała cały  szereg sztuk, by 
uprzyjem nić wieczory krynickie. W  tym ze sco le  
aą siły, na które dyrekeye teatralne pawinnv 
zw rócić  uwagę. A w ięc bardzo dobra charakte­
rystyczna G rabow ska (pyszn a  Jenta z Zapolsk iej 
„Jdałke Sz • a rcen k op f") bezsprzeczn ie  talent 
ch  arakterystyczny posiat a M row ić ka (broń  Eloże 
Jednak ja o  amantttal), D b row o ls li —  to pr y- 
B il) oo ln ick i —  o  podw ójnej d-iwce tem pera- 
m em u scen icznego. W Krynicy na szersze w ody., 
w ystępów , wypłynęła rów nież O .tów na, ś siew a­
ją c  tui to w teatrze je ko „B iędnn  dziew czyna", 
„K ró low a  Przedunieś i i * ,  już to  w dom u Zdr - 
j o w rm b iorąc udział w . oncertech  orkiestry 
zd ro jow ej, którą bardzo dzielnie prow adził zna­
ny i we Lwow ie kapelm istrz Schreyer. V. ielki m 
|>®wod, eni m cieazy ł się rów n ie : piosenkarz Jó- 
iset May^n, którego rewja krynicka budziła  sa'w y 
im  echu. Nad całym  znś zespołem  teamalny.i, 
ta \ m de urozm aicającym , czas gościom  krynickim 
w yrastół oczyw iście  Barw 'ński swą n iepospolitą  
grą, której ca ły  blask i siło  w y k o s i ły  się d o ­
p ie ro  w rolach charakterystycznych. Zarządca 
K rynicy, inż. N ow otarski nie zaniedbał n iczego 
Jby przybyszom  p o 1 yt ułatw ić i uprzyjem nić. O

KORNEL MAKUSZYŃSKI.

Jak Pan Bóg
na bitwę patrzył.

Rzecze Pan Bóg, co na złotym swoim siedzi tronie: 
Czy to leci gadzie tabunem jakie straszne konie? 
Lzy z obroży się urwała burza wichrem wściekła? 
Czy z pod straży się wyrwały wszystkie dyahły

z ptokfa?
JEjpojrzyi na dół, św ięty  P iętrzę, bo  mi od  tej

jazdy
K siężyc zadrżał i z blękita wypadafa gwiazdy!

Patrzy Pieter poprzez szpary w chmurach, jak
» w  przetaku: 

To żołnierze .polscy pędem idę <k> ataku!
Żadna burza ich me dog na na ognistym koniu, 
Śmierć daleko poza miwn człapie gdzieś na błoniu 
|W dłoniach b ły sk a w ice  ni©s£, żar im w oczach

lata~
Debrze, drodzy chłopcy m « ! W?i ga, bij psu­

brata!

Wie uwzysłoją —  Pan Bóg rzecze -  ■->’ '■■■■ « - b -  
u bie krzyki.

rządzenia dla tegoż jej rozwoju są koniecz e, 
na jakie braki rząd p o w i n i e n  i m u s i  zwró­
cić baczną uwagą, napiszemy innym razem.

M. S.

Oręia z rąk nam
w y p u s z c z a ć  nie w g I i i o . . .

(Odezw® do Rękodzłelnflków miasta Lwowta).
Lwów, 7. września.

Otrzymujemy poniższą odezwę, celem ogło­
szenia:

Przebrzmiały echa strzałów pod marami 
Lwowa! Wróg ustąpił, ałe pokonany jeszcze nie 
został i pokusić śę  może o  powetowanie hanieb­
nej porażki. Oręża zatem z rąk nam nie wotao 
■wypuszczać, prżecłwoie nowymi zastępami za St­
ic ć nałoży nasze bohaterskie szeregi. Lecz naj­
większe bohaterskie wysiłki rozbić się mogą, gdy 
żołnierz nasz nie będzie należycie odziany i obu­
ty. Na tych zatem, którym stosunki rodzinne wiek 
i siły nie pozwalają z bronią w ręku odpierać na­
walę nowożytnych Hurm ów. ciąży obowiązek w y 
tężyć wszystkie siły, ażeby zapewnić żołnierzowi 
w polu to wszystko, co  mu jest niezbędne. On 
daje wszystko, co dać może, porzuca swe ognisko 
domowe, pozostawiając swą rodzinę na troskę 
lasu, a mesie swe zdrowie i życie na ołtarz Oj­
czyzny — dajmyfc mu zie swej strony to, co dać 
możemy-b musimy! JpiendajrtnTa O Gen, zwraca 
się zatem ż gorącem wezwaniem do wszystkich 
P. T krawców, krawczyń, jakotei szewców pe~ 
tryotycznego miasta Lwowa o powioc w zaopa­
trzeniu nasrei zwycięskiej Armii. Zapasy mate- 
ryałów na bieliznę, mundury j obuwie są przygo­
towane, brak tySbo rąk do ,pracy. Pospieszcie 
więc z waszemi pracowitymi dłońmi i z waszymi 
warsztatami pracy, a żołnierzowi naszemu nicze­
go nie zabraknie. Czas nagli! Należy zatem jak 
njrychlej zgłosić się do Lwowskiej Izby ręko­
dzielniczej. K.óra przedłoży Intend!anturze 0 . Gen. 
spis chętnych do pracy i otrzyma bliższe fpfonrsa-

„ P r i e w ó ' 5 " ,
Lwów, 7 września. 

Drugie z rzędiu ^Organizacyjne Zgromadze- 
b  e Spedytorów1' odbyło się wczoraj w  saHi posie­
dzeń Izby handkrwo-przemystowoj. Zagaił je p.
Kaczmarski. Do prezydyum  wybrano pp.: Kacz- 
inurt-ktego; Lerttera. GarLhkia i inżyniera Le.ch- 
tera. —

Potrzebę i cel założenia stowarzyszenia spe­
dytorów omaw ali dr. Arnold. Mówca też przed­
stawił zgrtmadzMiyim dotychczasową działalność 
;kom ‘ etu, wybranego na ostatniem zgromadzeniu. 
Komitetowi owemu ipo przulam-aniu liczaiych trud-

I bez tego tam im radę dadzą żołnierzyki.
Ałe trzeba, święty Piętrzę, rożka® wydać z góry: 
Jęśli upal, niech im słońce wnet zakryją chmury. 
Jedli desacz jest, to mech zara® słońce im za­

świeci,
By wygodę msały wszelką me oajmiłsze dzieci!

Partie Boże mtłosiemy! I fatygi szkoda!
Czy żar łeci z niebios stropu, czy strugaimi woda, 
Em to !»w sze wszystko jedno, jak ctawnetm laty, 
Byle napizód! - takie to ńxż najmilsze waryatył 
Gdy potrzeba, w ptekła nawet pójdą żar czerWony 
Dyafełów spaerą i przywleką wszystkich za ogony.

Tedy rozkaż — Pan Bóg rzecze — niech ich
śmierć unika,

Bez rozkazu mego niechaj nie tknie żołnierzyka. 
Niechaj mi się moi chłopcy wciąż chowają zdrowo 
I budują z całej mocy swa Ojczyznę nową. 
Niechaj śmierć sie w rowie prześp* dc bitwy

ostatka,
Aby w  Polsce żadna siwa nie płakała matka.

Panie Boże! Sm erd się zdała na sweij szkapie
wierci,

Więcej ona ich się boi, niźli oni śmierci.
Bo jgty kiedy nieproszona zabłąka się w gości,

ttośei wśród samych spedytorów udało s ę w  koń­
cu uzyskać od komendanta miasta pulkowtnlka 
Lindy przyrzeczenie, że dotychczasowy krzyw­
dzący spedytorów sposób refawirowania -koni w  
mieście dla wojskowość ulegnie zmianie. Dotych­
czas bowiem rek wirowano konie na ulicy dla woj­
skowości i wstkirte* tego zdarzały się wypadki, 
że jeden przedr ębiorca dostarczał konie do świad 
czen wojskowych przez kika lub killkanaście dni 
z rzędu, iumi zaś wcale ich nie dostarczali. Ażeby 

l*tej krzywdzie zapobedz, za zgodą komendanta 
miasta postanowiono, iż z łona spedytorów przez 
cały dzień będzie urzędował na dworcu czernio- 
w'cckim koło wagi, mąż zaufan a spedytorów, do 
'którego wojskowość ggłaszać .się musi w razie po 
trzetoy o udzielenie jej potrzebnei ilości zaprzęgo­
wych kon Mąż ząufairia zaś wyznaczać będzie 
•konie wedle ułożonego planu, > polegającego na 
sprawiedliwym lóadziale, mio narażającym sipedy- 
torów, jak dotychczas, na zmaczne s*r»ty. ś tóre 
przedsiębiorca nałtens volens musiał sebie odbbać 
•na cywłnej ludności. Tak zorganizowana re,kwi/y 
:cya koni zatpobjjggnic powtarzaniu się takiej sytu- 
’acy1, jakiej ofiarą padł przedsiębiorca Wftz, klóry 
ód 2 tygodni nie wie, gdzie są jego ko;r,ie, wóz, 
i woźnica, wzięte do świadczeń wojennych przez 
wojskowość jeszcze przed drwoma tygodniami, 
•lub jak "h Wassermanna, u którego Zarekwirowała 
'wotialkow.ość Stajnię przy ul. Dzieci LwowSkch 1.. 
41, nie pozwalając mu jego koni wprowadzić na 

ktoc do własnego lokalu
Z tych przedewszystMem powodów ■syddyito- 

rziy lwowscy posłanombfi w najbliższej przyszło 
śc: członków wolnego swęgo -żawedu zorganizo­
wać w  korporacyę, czyli tak zwany cech. d o ­
świadczenie bowiem nauczyło zebranych, iż wy- 
stępjowanie osobiste tylko pokrzywdzonego spe­
dytora nie zawsze pomyślnie załatwiane byvżało. 
Obroną zaitem nt er esów lwowskich spedytorów 
zajmie się mająca powstać wkrótce (lopporacya 
której założeniem zająć się ma obecne prezy- 
dyum. — —

O rodzajach stowarzyszeń z pmkltu prnwal- 
czego mówt dr, Seweryn Panetth, ilćtóry taż m  
wn osek dra Arnoldą i inżyniera Le chterą przed­
łożył zgromadzonym statut stów. spedytorów 
pod tfazwą ..Przewóz". Stowarzyszenie to z o- 
gramie/orną poręką ma na odu przyjście z pomoćą 
spedytorom w  zakupywaitiu artykułów codzienne 
go użytku (Sa kiom, a  w  ęc paszy, owsa itd., jak I 
dla członków ich nadało i robotników przewozo­
wych. —

Przedtożomy przez dra S, Panetiha statut je­
dnogłośnie ucbwaliono z tern, iż wpisowe wynosić 
będzie 26 rrfk., tt udz:ał 200 mk.

W  końcu 'vyrbrauo pierwsizy zaj-ząd tegoż sto 
warzyszenia. Do dyrekcy, weszli: dir. Arnold, in­
żynier Leitlter i Kasprzycki, jako dyrefttorowe, 
jako ich zastępcy weszli Luft, Mutke 1 Buchhclz. 
Do rady nadzorczej wybdamo Zawadzk ego, Rech

To jej tylko pośród śmiechu, porachują koścL 
A gdy kosą w łeb ugodzi z« zasadzki w  powie, 
Kosę tylko se wyszczerbi aa żołnierskiej głowie

Po zwycięstwie Cię wysławią WEełki Panie Boże, 
Za Twą sprawą oic się w błtorie srogiej stać nie

może.
Swięt̂ r Michał na niiel esłde woła, orficery:
Dyabli to są, me żołnierze: same bohatery!
A z  obłoków całem sercem słacha Panna Święta. 
Jak tam w Poisce wszystkie dzisiaj (modłą się

dziewczęta.

Tedy rozkaz —  Pan Bóg rzecze — chłopcy aeackl
szare,

Niech niebiescy to  trębacze zagrają fanfarę, 
Gwiazdy aa nich niech dziś padną, jak ordery

rtote,
Sto na każdy pułk ułański, dwieście na ptochoto 
A do Polski gdy skrwawione przyniosą rabaty, 
Niech im serca ludzie rzucą, jak ogniste kwiaty1
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N A D E S Ł .A W  E.

r a /
W FFLHARMONI* zawiadamiał P. T Publiczność, że od 
czwartku 3. wrześnie b. r wyświetlać będzie jak dotąd

najlepsze obrazy 4'35cod?!8n9!s Łez przarwy

NAJW. RADA ZAJMIE SIE SPRAWA KONFIJ 
JFCTU POLSKO-ROS.

YHleóeA, 7  września.
(T&lef.) (G) Najwyższa Rada na najbhższenj 

posiedzeniu Pędzie s :ę zajmowała kw esłyą polsto- 
nosyj-siką i sy-tuacyą w e wschodniej Eirop. e  Rząd 
francuski będzie starał swoje sukcesy dy’pk> 
ma-yc zme umocnić ■uchwala Rady Najw yższej.

tera, Garfunkla, Kaczmarskiego i Oswafda Rap- 
papanta.

D i stow arzyszeń a „Przew óz' przystępno jnA 
wczoraj około 80 osob

Na fera i koiWzomo obrady zgromadzenia, trwają­
ce 4 godziny•: N a s ^ m e  odbyło się I. pojedzenie  
óyireLicy; nowogo stowarzyszenia.

W doki odszkodowań di a Polski ze s>c n /
mocarstw cen r. minimalne!

Polska płocic nie będz e taksy uwolnienia !
Sprawa dz.e- sztuki i zabytków przedmiotem pertrakt~cy: .

Ksaków, 7. września. | przyszłym obrachunku z R osyą  (art. 87 trakt. 
fTełef.) (G). Jedno z pism tutejszych dowiadu- poKoj. w  gjjpt Germanu. .Mrżna powiedzieć, że 

e sty o działalności polskiej komisy i przy w 'o  wynik t: i dla Polski jest 9 wiela korzyii»inł«isky. 
deiłskie,1 łwnv repanacyjnej, co następuję; Nad we- Co sfe- tv ozy rtelef sztoki i zSbytków pPRLIch 
ja, że Polska otrzyma część udszkulowa .a w o-i w Au,surG. *•» załatwienie vej spi-iawy musi t ja t ł -  
jeimego, które ma być zapłacone p-zez państwa1 pić w  d r   ̂ k c;;. trakt acyl między rządem ~«strya-

4RFS7TOWANIF BUNDOWCÓW.
Kraków, 7 września.

(Telef.) (G ) Dzienniki podaja, ze w No­
wym Sączu aresztowano kilku „Bundowców*, a 
w związku z tem arejztowano w Krakowie Ema 
nuela Sche"era, słuch, praw. uniw. krakrw. P"ze- 
prowadzona u niego rewizya wydala różne bro- 
SŁury^traści bolszewickiej oraz rroti ' oly z po- 
siedzeń urządzonych w tajnych kołach sam o 
kształcenia młodzi ży Izraelickie), uczęszczające, 
do krak. gimnazyów. Echerer był przew dniczą- 
cym jednego z tanich kół. Sprawę oddano są* 
dowi

Dopiero gdyby ze stron; rząducentralne jest bardzo mała. MałkiroŁAa nje będzie j ckłui i ,p
miału t t d ń m  łjytehi do od^zV ■doi\v«S’I:;t, gdy? nie) austryackieg o czyniono trudności \vóv czas bę- 
p n ś # i w a i i  w jktanle wojennym z państwami dzie m ogła w kroczyć Ikomrsya repa racy  jna. S to - 
enr^rtlPcmi N bi& y veż wątpić, czy kom lsya uzna, simek delegacyi pOł*kM w  komisyi reparacyjitej 
te Połyka, jako samodzielne państwo była w do wieće; ktogo oddziału główitoro Ko-rnUehi Li- 
wołrrie z pańRwanfi ctntralnemi. Praw dopodobni1 kwidacyj'""igo polskiego nie jest jes definity- 
I wt®#! tffe" fc m Tła P o M u  liczyć ria O d -! wnie _ irregnbwany. B®rS(to» iyczfiw te <?a Pułskl 
a łu M iW il i  od ■ oM n w r c!Bn,uńa|n«c*i, O fczko łe*t a łwwsbiony renr^Tfóntałd Pfjar»»qyi pl Kv*bu- 
dowarnit to byłoby zresztą- minima n.\ W  zatn^i kow^ki, ?cni!e-/dk,ąj op sĄde z córką w WledSnif. 
Za t ladnik Patoka flfe będrge ftW ił-' „raksiy u- Dioiro ieg(. 'cm bardzo miłem r : :scem zebra-ń 
w BImenla“ (taksa te wyiUM- razom półtora miiiar- zv 'fa^zc7 a dla intelkencyi polski ej. P . Kłobu-

MEPOROZUMIENIA MIEDZY PRZYJACIÓŁMI
Wiedeń 7 wrześma 

(Te'ei k (U) Bołsz^wiżujący „Der Abet>dy 
zarzuca rzą-ćlowS ukraińskiemu, że roztrwoni’ w 
c :ągu dv óch lai do 50 m łjonćw tarek rie ;ti. j 23® 
miłioDów koron Pieniądze te yly zdojzonc iiko 
diePozjrty z czasów o.k’rpacyj Ukr lny praez woj­
ska eentralti-e we Wieanśu, Der1 i e i Budapeszck 
i >x>sJ.'ały przez różnych poi tyków trkraińshid? 
wydane dk celów osóbkach.

Aa. w  złocie) ani aa objede majątków państw ccn -; Itc^rk i jest Francuzem, po*sl tri językiem nie 
trdinych,. Ten Hłrg .pet-ski będzie potracony i v włada,

DR BILIŃSKI WEZV/ANV DC V. ARSZAWY-
V\'i©tjóń 7 września. 

(Tckti.).-(G) -W ^nor Y ttagsziy." p daie, żc 
dr. BiBńisk? został przez Rząd polsik. powołany 
dr- Warszawy w naglącej prawie.

W YJAID PREMIERA NA POMORZE.
V> arszawa, 7 wrześnbi. 

(Teief.). (G) Prez min, Witos wyjeciiaf u czo­
l e  v> ‘■eczorern do Girzifadz'* i Tczewa i do .in- 
P̂ tcżi mias-. pomorskich. Po<l!ró« obliczona jest na 
twa dTt:. Wyjazd po ros-hue w .zwią; n z potrzebą 
/regwlowania shwtwkćw .akie s!ę ^  twprzjdy v 
tiągu ^rga.nizow afltia y f  wojskom vcłj nu Pomorzu 
Tarcia, jakię przytem powstały, dały prasę n e- 
0 'iecRi<s powód db pffszerepia w obieg alairmnją- 
^ch pogłr>pejk zecłia prr“!sad2 omyci'

!JKV.TDACVĄ ARMII POZNAŃSKIE |
VVarsta»;’, 7 wrześn a. 

(TeleO. (Q) WyiaztJ So^nkowskicgo i Rozwa- 
IgwsL do PWzamr- a — jak o{ owiadajn — • »  
w 7  wią*ku i  Bfcw.dacyą rezww:i,wej arjnij po-
m>śadłŃeć'

N RAZIE PCMYŚLNEGC WYNIKŁ ROKOWAŃ 
RYSKICH FOCH WYJEŻDŻA DO AMERYKI

VV‘t«deń, 7 w-ześnia 
^T*4ei.) rG) Z LontdVnu di.n-no.-.za że jfi wrze- 

tnAa marsz) łtk Foch w^jedzśe ao Słanów Ziedn., 
» "ak*e pod tym *y1ke w —w doir, żc rokow a- 

aa  v  Ri7dże wydadzą p®niyśłri5  rezułtat j ze nic 
nowr kon^guspeys na wscli<>cfz;e.

O POM©C DLA ZNISZCZONEJ WSClI. MAŁO- 
^  POLSKI. —

Fraków 7 wrześn a. 
(Teief.) (G) Wczoran po połudmiu w .5?machi! 

Itarostw a z inieyetywy del. Gałeckiego odbyła 
się honierencys w sprawie przyjść a z pomocą 
wschjdiniftj Małopolsce przez N Gop Jskv zacho­
dnią w formie wyżywienia, dostarczenia inwenta- 
%'n f z&oia nu ząc ew W  (kcnitercncyi bra1! udział 

r.trony Z « \ z  , Zemian 9t%n Sfarzyńsi’ i, hr.

A>n‘ onj P o r  ,c.ki,_ lir. c zcz.epan Tarnow ski. da<e.i 
'gforr.i Ycr*-. wzaj. uberr My.cwkowski. dyr. T o ;v. 
k r -d>' Adam Koctopka, dyr :  Tc. w. ..Jedność*1 Wa 
'.lew k i ee'--r. T ow . roln iczego. Na podstaw ie w y- 
iników ła  -i onferencyi drl. Galeoki p o cz j ni stara- 
rh .  celem  or  tyjśd-a ?. pom ocą zn iszczonym  czę- 
?e- m -wschodniej MaiopolskL.

i PR7YPrECfE KRZYŻA „VIRTtTl MILIT\R!“
I OFN. STFORSKIEML1

W arszaw ę, 7 września, 
i (Tętehh kG) Omegdai w okolicach Chełma N a­
czelnik Państ v : przy oiął odzna k? „V 'rtuti M i ta- 

|n“  ser , r 'em n  i .kWau o fce ro m  o ^ z  kilktł- 
i nacbl żołn er ;..>■,

1 “RZYJECf E NACZELT.IKA W  KRAKOWIE.
Kraków, 7. września.

(PAT). Jak oodaia dzienniku rrabw że Naczel­
nik P ańska przebyw ał wczoraj w Krakowie zu­
pełnie ince gniło i osob.nyrr tefegramem ze Lwo­
wa zsstrzeżono, że Ncczełnik nre życzy sobie 
żadnych p r .y ję ć , wieczorem na dworcu w chwili 
odjazdu Naczelnika zgromadziła się liczna nublicz 
ność. która powitała slaczelntka gorącjyni okrzy­
kami „Niech ż y je . W  poczekalni na dworcu 
gnoms dzili. się 'przedstawiciele władz z drem 

w serdecznych  'złowąch prezydent Feder^wcz, 
rcprezeutrnci obywatelstw ^., członkowie K. O. P., 
grono pań i liczni włościanie powiatu krakow­
skiego, Po weiściu Naczelnika do sal, przemówił 

wrserd eczry ch  bow ach  prezydent • Fede^owicz, 
podnosząc, że wit'a żarów oo Naczelnika Państwa, 
iak i zwrycięski-ego. wodza, który w obwili Auś- 
bezspiecz aństwa stanął na czele armii i natchnął 
kraj cały odwagą. Przemówienie to przyjęła zr- 
brana pubkczność hucznymi oklaskami. Następnie 
przemówił ;eden z wiościan, poczem przewód li­
cząca Czwwicoego Krzyża wręczyła Naczelniko­
wi Państw:- p iikny bukiet. Całe przyjęcie miało 
charakter serdecznej owacyi, za którą Naczelnik 
Państw a gorąco poaziękowal. O gpdz. 11 w  nocy 
NaczdniL Państwa odjecłtar do Warszawy.

I J łO TE  FAHNE“  PR7ECIW RFMOIUCY] 
BOLSZEWICKIEJ W ŃTEMCZFCH.

Wiedeń, 7 , w-r^eśnia.
(felef.) (O). Bolszewicki ,Per _kbed“ doiKSt. 

j 7- Berlina z ubolewaniem, ż-c większość robota^* 
<ów niemieckich jest pr7'cdiwT- przyst3 ,piemu do 

; ip  Międzynar bdówki. Przyczyna tego jest laty 
j tytya i metody rosyjjkioh bołszewdków. BerFań-aka 
! „Rofe rohtry1 zamidszc^a ś«>n«feicylrt* artykuł, w 
którym c nwkwfu, że gd|jd>y, w Niamcztch Ohclajo 
wy\yoł®ć rewołucyę botozew^ką, to Ntemcy por 

j patByby w- Nnzczg y/iękf tą r*odzv 1  r  «lpace.

POM STAJ fłE KUBAŃSKIE P/>ZSZZRZA SLĘ.
(Telef.) (G). Wedle doniesień z Konstantyn©. 

Doiła pn-w stanie na Kal-anlu szerzy się coraz bar* 
l dziej. Powstańcy za,e . sze-eg miejscowości rod 
T'-.u..rogiem i znieśli doszczętnie 34 dyw. boiszfc- 
wikóW.

R o z m a i t o ^
(r) Per^i sza pdróż * L®ndynu do Australii ae-

roptentm Porucznik Pe:er, pej wscy lotrik, któ- 
ry odważył się przebyć aaroplanein] całą drogę % 
Londynu do Australii, osaąjyml -w tych dtnact 
szczęśliwie cb, sy^ej podróży. eczke -swloj?
ro7piczrl onia 8 stycznia z miasta fiam ołow . 
trwała ona aaierr trazeiz przeciąg 7 miesięcy. —, 
W  cą*u pndróżj mfał mnóstwo rozai«ttkyicż prty 
gid. Mi-ędizy 'WJfin#: gdy zmajdiowai ? właóne rvi 
wysc^ości .3000 motoów, prawie tnji nad Węza. 
wttttsze.n, wrzcą' s ę nagłe pożar, tak, iż oszoło- 
n*.onoy wysckościc temperatury Otraio co qó« 
wleci;.! io  krateru Zm«szioi£y był również wiele 
razy ładować i powody psujcie s. ę masz merjl a- 
Paratu. T e wszystkie riedogodnoŚK, nie odwjodły 
go jedr akowoż od raz pnwnętegb PiłałHfl i dlotec a* 
wkońcu do AustraJi. nie spodziewając s*ę atolu 
na początki! rwej nudnoży, t  ty,e czas® 'jędzłe gr 
ona kcaztewać.

itlUSK-iyBUJClE
O W U

POŻYCZKI
pjiiŃSTW-ai'



u a , ____________________

 WAPESfcaNg.
P o d z i ę k o w a n i e .

W szystkim , którzy raczyli w ziąć udział w 
*dcłt ru  ostatniej przydługi S v ro w i m em u św . p. 
IW ła s S y g fa w Ł łw i T r a c a t o w l ,  zmarłarbu tra­
giczną śm iercią pod B orszczow ic«m i —  wyrazem  
najserdeczn iejsze staropolskie „b u g  zap łać*.

M A T K .1  *  B K J K t f i .

MATYLDA i m P i l H '
yrziniesła s-łoją PR/ COWNIĘ SUKI iŃ DAMSKICH 

WH P»:. r o - n r ; '  ;*s 2 6  (parter). 43.6

Prot. Jtnl Celaer
irtyst»-«VrzypjW, były profesor Lw K ineen̂ utô ŷ in, 
a ł kurs wy: ay i najwyższy W Luf# InstytmęlQ 
Huzytanym. — Pro#- J<S*.ei Cetaar uk .ńczywi-y stu- 
iya u t ro Sewcka w Akademii Ma :yczr e wy W iein j, 

koncertował t 'm że  z wielki sra powodzeniem.

Pref. UiskimisTz Weber
«rtyst> pianista, dłu oktni uczeń pref Kmrta. dotychcza­
sowy cyrekto' szk ły muzycznej i- Jim oppikteg’ Towarzy- 
iti • m k  ren e o, objął kurs wyższy i najwyiszy W  IB* 

slyiiKfu Mu»jp znym.

ProL Ssweryn Elsni^Tier,' 
! p. KwIeriArln Hataila

i wa ‘ zą dalej kurs najwyższy i 'con< Iowy w In yti 
ci* Miuzycznym. 4414

Wp3sy codz;3nnie ol. Sobieskiego 4.

R R O N I I i A .
Wtorek. 7. wrześgw, o godz. 7-me* wieczór 

,,KMęź n/czka czardasza", operetka w 3 aktach.
Środa 8 września o g>: de. 3.33 popol. ,.Ksi łżę 

Kazimierz", operetika w 3 aktach.
SroJa 8 września o godz, 7 w ecrór: „Pomysł 

panny francłszkr", komedya w 4 aktach.
Czwartek 9 wrześni* o f  7 w eczór: „Księ­

żniczka czardai^a" opere óka w 3 aktach.
Piątek 10 września o g. 7 wieczór: „Krako- 

v acy i górale", komeiya-opera w 3 aktach.
Sobota 11 września o g. 3.30 popol.: „Ponad 

śnieg*, dramat w  3 akiach.
Sobota 11 wrzenia o ł - 7  wieczór: „Faust", 

opera w 5 aktach
rbeda ela 12 września o g. 3 30 popol.: „Hal­

ka", opera w 4 aktach.
Niedziela 13 września o t  7 wieczór: „Pan

pąseł", kon-edya w 3 aktach.
Poniedziałek 13 wrześ-n a o g. 7 rderzór: „We 

sola wdówka", operetka, w 3 aktach.
Wtorek 14 września o g. 7 wieczór • ,Pomysł 

panu: Franatezk ", komedya w 4 aktach.
Sro la. i5 września o g. 7 wieczór: „Krakowia­

cy ł górdfe", kotnedr a opora w  3 ; ktach.

Cb^chlJfe W „C o ! O óSeun ". Niebywały program  
Wystąpy Sa-hsó-y Dobrzańskiego, Zr.,r rs tej, Bo kow- 
sk ej i w. .. oraz < wó. we loł farsy. Począte  ̂ • g. 7'S0 
wieczoraji. L.lety u Gabrioi. La ponow 3. 1)01

-O —
RQda Obrony ‘Stolicy na Ftndustz e*^p«ud/lay

O! roesy Lwowc. W driu 3 brr*, wysiada ROS. z 
Warszawy do Preaydiyuim naszego tn asta ptemo, 
iw torem  stwieruzkwszy ie nie tnaj«c jyż potrze 
by wobec poprkwy sy.oacy militarnej pod Lwo­
wem, wysyłką hufca ochotniczego dla obrony na- 
azego grodu zaznaczać swej t  nami łączności, 
czyni to omesyłajac kwotę 250.000 Mkp. na fun- 
tk> M, styipendlywy ..Obrony Lwowa".

Nrafcowaki JfowHot Obrony P ań stw a posta­
nowił ze wngłędiu ifa ciężkie pc łożenie Lwowa, wy 
plac C komitetowi lwowskiemu 500.000 Mk. na 
efcwipnaek ochatniKów

Niemiły a notoryczny Tsrłdok. Pjsrą nam z mia­
sta: W licznych lokatach widzieć można wieczc- 
rami młodyca u c :<sik)Ofwy-h opilfających szampana, 
w dJbunacb szkkp,:vh W -iok ten nasuwa pyta-' 
nia, na które odpewedż rrąd cywilny i w lad/a 
woje>kowa cład moją. Pytonće pierwsze: czy ci 
piędzi — prawie wydląoznie wcisk..-wi, c-egsncito 
odziali — poftriabnżejszym  ̂ są w restanracyach Lik 
na frocitacli: A przewiżną część tycn panów wj- 
d-ute s q n emaJ oodizieamiie, z.rnanj osób óą rzad­
kie. Pytaioe tHruĝ c: jdcim SiWoObera doc.'“Nlzą do

__________  „ 0/.ZETA MIECZUR1 !A**.

miasta tak«e ^ośc bntełek rzamtan.t, gdy zapew­
ne rząd nie łatwo pozwala na tak rbyf'co'w.,7 im- 
purt? Pytan e -..rzecie: czy prowadzi s ę ewiden- 
cyq wciskowych wytrącających się od sluloy 
prawd!:-'w ej ipod tysiącznymi zpf.ayini p: eteksta- 
mi. Czyby 4akijj rsty zestawie się nie oołactło z 
pożytkieni dla armii?

Kontrola dokumentów. Dz'ennflk5 wa* szawsiHe 
podają : W ce ’u w y k ry c i  niebezpiecznych dSa 
beżp eczeństwa publicznego osój, poiec^ l7>mcn- 
daut pcilicjd, rjby pań-stw. m gapy «olei. yrzappo- 
wadzały kontrolę ibkameutów os^h Jadących ko- 
ŁeaUiUŚ tak r.a dworcach, jak i pociągach.

O u.ządzenie obławy za karaluchami. 
Wczoraj pasaliśmy o wypadku znalezienia kura- 
lucha w potrawie pochodzącej z pierwszorzędnej 
Iwow ikiej restauracyi. Ponieważ dowóc takiego 
.tiechlujstwa, jak nas informują z kól CzjrtL-lni- 
ków, nie jest czemś od sobnionem i zderza tią 
nader częste w różnych lokalach lwowskich —  
przeto apeluj.;mv do miejskich władz sanitar­
ny h, aby zechciały zarządzić rewizye k_cl.nl 
restaurncy* lwowskich i odpowiedniemi karami 
zmusiły właścicieli do prz ostrzegania prymityw­
nych kanonów czystości.

(r) CJ b mlcjsJd. Mnożą się, mnożą w  nie- 
skoćcaonioś'- s'-a-rg r»a ch’eb miejski, sprze-t^ va- 
n r oł>ecn't:. Wczoraj pr^yntes ono zntowni db n̂ szieC 
nedal^cyii boch-snek „ohłefce *, kupłonegn w sklep e 
rejonowym pri.y KochanPwskieso 1- 37. Oglą­
damy chteo ten z zewnątrz, mreedstaw a i.aro 
Jafco ckrono-bn^.ąłnc masa, popękana we wsi rf- 
k.ch moz,Fwycłi wiankach. Jes Ka» dz .wttiejsgy 
wSdo/k ujrzeliśmy t o  jego rozkr^e.di' W nęL m i 
jc®o bowiem îfłaida się z nrnóitwa .^ łe lw d i  
v-ys£Trfk‘‘ .pleśni, TOZirmeszczotoych na tle zie;nL 
srttrin ł lepkiem. Prócz tego ms ŝa ta nfc jest bez- 
wor aą. wr-izfcla się z niej bowiem odór, wprost 
■decJh i^oAcraJący Czyż nie jest grzechem sprzeda 
wać liudnoóc coś pcKlobnego i to w czysie gdy 
takssal-eśą .'ozmalfte ctnoiro' . V, najprzyMad ccer- 
uorfca potierać 7& to jeszcze ceoę 10 m a'ck? 
Kiedyż nareszcit zdCjędą się nasże na
zarządzena grutitoy7^i ;anacyj tych stosrfjków?

(rng) „'Obrona Ojczyzny “ . Pod tym tytułem Hr 
kazali sdę w Krakowjo w dniu 1 września nowy 
tygodnik, poświęcony sprawom otwony państwa. 
Perw szy numer tego t»'sma, ofcejmnrią^y 16 stron 
dniku, zawiera na tyto 'owej kar-~'e o<k zwę Rady 
Obrany 5aóstw; do żołnierzy. następn*e przenó- 
wśenia NaczeLiK-ia Państwa i prem;era Wito.ia. 
oraz szereg anty M ó w  rreśc' pchty^zots t społecz­
nej, jafr „Obrona Ojczyzny", „Polski, ludoiwa", 
„Bcłszewizm a aacyić zin", „Drogi młodzieży pol- 
iMej" i t. d. Pjkazne mi-ełsce zajtuujt omówienie 
spraw pronaganaty Do żołn;erry zwraca się no­
rze Pj««io wierszykiem L. T. „MiLanej wstęgi 
.-ud". Serdeczne wspómn onii, pośykt“cone pole- 
ł̂emra śp Janowi Kazj-mjerzoyd Tetmajerowi. Re­

daktorem pteiw i es4 p. Ludwik Skoczylas.
CHarnoCi robotników i »rz;d»!ków naftowych 

w  Bltkowle, Robotnicy i urzedricy t a r  ..Dąbro­
wa", Toiw., neJtownar w E^kmide, *w zrozumieniu 
chwti cpoiarl owelj' się dobruwoin^e, pracując'je­
dną godzinę dziennie ponad obowiązującą no Tnę 
zwykłych zajęć, oddając cały w  ten sposób uzy­
skany zarobek nr rzecz Ochoitr cze ; Armii. Jako 
pierwszą ratę nfesieczn? odynowadlziono kwotę 
21.7/0 Mk., składając Ją ćo mik brygadyera Mą- 
czyńsk ega Cz;m tak sziachetny — świadczący 
o głębokiem poczuciu patry ityzirr.ii naszycia robo­
tników sasłreuje ze wszech m*ar rietj-iko na po­
dziękę, ale na podkreślenie go ’! uznanie.

ikOMUNfKAT,
O-rraułcTanle w rnebu wozów cłężarowycb.

Dyrefccya Policji wie Lwów e ogłasza: Na żądz 
nie władz wojskowych Dwekcya policyj we Lwo­
wie zafhyką z dniem dzis'dszy n dla rncLu wozćw 
ciężarowych aoiną część ulicy Kopernka, a mia- 
nowicie cd placu M iryackiero do rficy OssolM- 
skioti. N e stosujących się do pov yzszego z a m - 
daenia pociągnie Dyrek :ya palcyi do suwowi?*! cd- 
powiedziaiuoóc jyą podstawie § 6. 1 osp. z 20 kr,te 
tui a 1854 Dz. p. p i% % .

O zv rot Ss< poletku od (Alen. Paire, które 
nie zwróciły da,jdiczas tet lwydanyxh przez Ko-

Str, 5

mi«et . Wszystkie Ida .frontu" c*óem ^bScnaoia no-
łćâ ktj ud oJk.-i_.Ti są pirasizo. e o zgaszenie sfflę z t3mj 
w  godzirrach urzędowych od 5 —7 poptoi w lokalu 
Kumrtetu ul. Akademicka 1, 1.

Festyn na „Dom tołićerza". Siodę dnia 
8. te). odJbęd/ie stę na Błonfech Cytaididl „WltSd 
Festyn" urządzony Starantem Kom"teti ,J )'m u  
Żoło erza F łskiego" na cele pomrx y dla wojska, 
l iczne niespciibziainiki Odlriestra wojskowa. W ra­
zie niepogody odbędzie się w Kasynie wojsk. (ul. 
Fi^edry) podwieczorek. Początek o gndz. 3-ciei 
po po*ł. V.'otęp 10 Mk. Dla w\, sikowych 2 marki. 
Curry <bnf etu dla wojska zn żonę

V Q M V M M k T .  “  := 3 m
—O—

Chleb ji*sn3 ejstzy,
Wa kcrłki chlebowe Nr. 5. sprzedawany Ł-ę- 

dzle chleb o w adze i cenie dctychcaiaaowej, iw 
dnak zawierający 30°/o mąki biatej aąnerykałfskie/' 
a wypiekrny na d ozdżuch.

P. T. Pufc iczność zechce przeto prey ze.- 
kupnie chleba na kartki Nr. 5. w okresie od 8. 
do 14. września 1320 włącznie cw rteć uwaffę aa 
to, że chieb w tym okresie ma być jaśniejszy, 
niż dotychczas.

Celem wykrpna asypnat na chleb wzywn 3*ią 
pp. kupców rejonowych d-iein. I., 1H», IV. ł '
V ,( hy zgłosili cię w Miejskim Zakładzie apreri* 
zocyjnym dnia 7. wrztśnia wc wtrreK, pj>. kup­
ców rejonowych dzieln. V I , zarządców kensumów 
I zckładćw 8. września we śro&ę.

llłfljsd łaklad ? prowizacyjny.

EhonosnUsta.
Kronllta

(tl Pr/Wraróo ale pocactf w ool *Ycho patenb 
kofw'vgo. Wokutek reslrypt, M  nisterstlwai Tłocz*, 
i telegrafów z 28. ‘Spca br. wcj-^ymMio pr cyjmo- 
smiie prywatnych paczek 2 wy’cłydi ( wrrto- 
śdtowyclł, o*raz prySrr^nyrłi Irttów wrrtoAck;^ 
wych w  (urzędach i do urzędów nucrtowych poło­
żonych na wcchód od linii kolejowej Łupków- 
Chy i ów-F r/.emyśk rzeki Sam-W^sła po Warsza­
wę, aalęi wzdłuż lim* kolejowej Warszawan 
Mława. Z powoau powyższego rorąwrządreui?, 
spowodowanego koniecznodciana 5 irojenoemi, zrej 
lazł się także Lwów w  strofie pi>dba-.d<»ej nocz- 
toweeo ruciiu pakunćtwcgo Połcżeuie -roienno 
we wschcdiwe} Malnip<\sce zj.,łemk> się w  ra’ędzy- 
czasie, . zwłaszcza w  ostatarten tygjrdniaoh, sta­
nowczo n?. naszą korzyść, tak, zaten.iały efeto  
nie warimk. schylania tego przepisu. Domagają sią 
tego sfery handlowe i prreanysłowe, dla którycł 
dalsze otrzymanie w mocy rozp jrzedzeria, pocr. 
bonieczcą potrzeby oznacza dcłs*e oonoszenJr 
"flepowetoy^aaiych strat. Nicnmieg d e n ,. wsKtnrtj 
t-gK> hardzo dotkliwie lud.noSć konsumuj; ca. DJa| 
■przykładu nadmieiMĆ można, że wobec zapowie­
dzianego jtfzer® iRady szkolne kratowe otwarcia) 
szkół w  polewie bieżącego miesiąjca nadchodź* 
Jo L rn w i liozii-c. zamówienia na pod: ęeżatki 
sżkofne z Warszawki, Poznania i Kiakowa. Zam- 
kidęcie i wstrzą manie pocz.ow 3go ruchu pokm> 
kowsgo naraża księgarzy i wydawców wschod­
ni iei MafcecLiki nr driże pćrały a mtożzież sakohi^ 
na wyzysk niesumiennych eleimentów. .Mmfste'- 
jtw o  rnoczt i telegrffów powinno tedy jak n* Irychj 
lej zastonować ro23x?rz^d zenie z  28. upca br. óq 
znriętiojiycł: obecnie stosunków, w  każdym ra­
zie w  ttn sposób, by Lw ów  mógł korzystne t  pa- 
•kurkoweso ruchu pocztowego. W  zwiąp fen z teart 
należy przypomnieć również sprawę ęriwwróce. 
ma ru£hc paHetow^yo z Niemiecką Auętryą i 
Czecłio-Słowacyą. Iftemne skutki ..yTr^jace <fh 
ruchu hasuKowego r  pow >du długo trwających 
przeszkód w konrmrtocyi pocztewej sa zbyt i-o - 
brze-nane.lbv ie trzełb?, szC ry ó ^ w o  wynitriAĆ. 
Ofyrarcie ruchu pakietów raco z temi padstrrarrii 
stanowi je#£ n z plw ry^ych w anm tóy ożywi en‘a 
raszeec życia ^osgwdarczefA
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• W  T i r  f n l e n i n  1 p o r a d y
*  i w r  w fr  zeń zupełnie bezpłatnie w Adr- i-

nistr-icyi, u!. Sokoh* 4. o®LO$zmm O d d z ie l  d la  o g to o z s r i  
otwarty przez sały di ; i  do -rcŁiiaj ?• wi*e*ers a 

be* prz^r ,ry.

[ffb K A  t C T C H M l "  ^ 8

W  Za Kładzie wych -nauk. Maryi Frenklówny przyjm ie  
się wpisy do g.mmzyura od 11— 1. 43k9

'łim n azy i -e a ln t żeńskie z prawem puHicznoł-.. Cy- 
p r r r  Briickówny, przyjmuje p ło sz e  codziennie 

• od ' I—5, Sakramintek 32, III. p. 38?

P O S fiB Y  i P « M I

Ur_ednik bankowy p «.j stałej posady lob pi ■
‘ dobowego zaj;cji w instytuoyi publicz-iej alb* prze-

.Urzędnik bao" 
4349

* fsłowo- lub handle wrą- Zgłoszenia i 
kówy* .Gaz. Poranna*.

*flte” gentna, s rorana jjp 'enka (Niemkal poszukuje 
mi jsca w lfpszej rodzinie dc dzieci «d  1. października. 
Zgłoszenia pod .Jadwiga* do Admmii .racyi. 4354

'O soba inteligentna, w  śrec nim wieku, znająca się na 
gospodarstwie w !1 ja. cna i domowem, poszukuje pcjady 
klucznicy lub zarrądn demem na wyjazd, i rr« l z córką 
któr.by mogła objąć posadę w słynie lub tem po­
dobne, Ref1 sktuję na dobre obchodzenie się. Zgłoszę a 
pod „F. G  75“ do A  łmmistr. .Gaz. Porannej*. 4405

'.Pianistki. (piamrta) rutynowani grające do,tańca, na 
kilka godzin dzier rdo j j t ’ iwa .. biuro Niemczy- 
newskiej, ja. Akad t micie i 3. 4403

0S O h  i intolig Jma samotr , posiadają > bardzo dobre 
polecenia, obejmiei sam odzijlma zarzi i  ' sj rej o d o . u 
lub jako tov ai zyjzka równ.JŻ samotnej osoby. Zgło- 
■zem.. listowne do Adcumstracyi ,G *zety Wieezorr..,1 
pod „Frzezo-czenie’  4409

ł i   —
Ad, rok t Dr. Zygmunt Atlass w Sądowej Wiszni po­

szukuje keucypiunta, Polaka. Po9 ida natychmiast do 
objęcia. 4411

M!ESZTKfllN v,A ,  L ^ K fiL B , 5 U W I

iP* jzmeuję 5 —6 pokoi z kuchnią i komfortem w śród- 
mieścin lub dalej Pnśrednijry.o sowicie wynagr -Izę. 
7  dc -».n a przyjmuję firma .iCRESY*, Panaka 3. 43541 . . .  —  _ ........

P o lik a  kooperatywa Inwalidzka we ł wi-wie poszukuje 
, Iokała na Gospodę Inwalidzką, ■ 2 — 5-ciu ubikac rr., 

w centrum miasta. Zgłuszeni i listowne, Lwów, K ~r- 
I kowa 14, na ręse kasyara p. Janusza Fr. 4333

P o in k Ł j ! 2 pokoi ni«umeblowanyeh lab pokoju i kuchni. 
Płacę wysoki czynsz. Zgłoszenia do Adtmn atr. pod
„D-iktor praw*. 440«

S P R Z E D A Ź , Z A G A D A  , 1

'C ld lir ^ c n u  u « t  rki m a t  i dyn. —ndruty, <L» nabycia 
' u firnr* Mj-iryk Sannenecheu , Lwów, Łyczakowaka 52.

4343

P ia n i*  koi « j lob ’ vypo"yczę za dobrem wyni ?rodze­
niom- Lu sF. r, Friedrichów 5. 4381

ilC*«Bpka, dwa ft tole (gabinet) oraz trzy obrazy malarzy 
' polsH h  okazyjrie do aprzedasia; ul. 3upiń__iego 75, 

. piętro, drzwi 9, gedz. 2 — 4. ,407

E
jDArllcK tę męskie i dzż* cirmi kapelusze, hurtownie i 

częściowo, staro przerabiam nn najnowsze f isony. —  
Tworsyjrńr-ki, gen. zaat. pierwszej patowej fabryki 
Tow. Kapełusznikew, składnica Lwów, K o ścle ln ' 8, 
gmach Izby Rękodzielniczej. 4340

Akuszerka przyjtr-ie pani s na czaa ałabosci, udziela 
> porad. Lwowskich dziaci 7 (Polna). 4410

Ważne dla P"lń i Parowi Przyjmuję kapelusze daanskie 
i mesk:e de prze abjauia według nzjnowszych fasonów. 
Dla przeje."'aych w 21 godzin ich. Jakeb GOTT11ER, 
Lwów, pl. Strzelecki 15. 4413

IWażnt dla P f f  I Pm fiTrl Newo utworzona Fabryka 
kapeluszy przyjmuje męskie i damskie do przez jb; snu 
według aejnowr-yeh fasonów. Dla prsejezdnych w 

. jo at .In ich. E kunnberg, pL Bilczewskiege I. 1. 5412

F t Y  Włory(-WŁV skeras, zaM in  »• —  
M Br. L j  ’ S,

U a ‘ O W '1  1. U. —  Wstrzy, iw ju s  pr srat i N -e  
tylko przed południem. 3149

uBefi * i  
pshwsaau

FABRYKA O YC N fiK TÓ W
0o r in, ~ia szkła i do szmcrglowani i izyb I. SZEFTEL, 

W arszaw a, Graniczna lf> g. Telef 243— 79.
P. S. Dy amen ty wyrabiam nodług systemu zagr iruoz- 
yogo. — £gz. od 138.- roku. 44C1

C e n n  K  B A N D A Ż Y  r 7 A ^
r-Łc/r1 iklinowrch , na iy- udAołwsJ 

lak, óg, przerw wypada. :a r
macicy, op taak brersznych, 
prostotrzy—aczy, moczników 
gumowi ui dysWrstnycb w
czasie chodu .td. Wjsyłe O . D D 7 1 7  ‘ ?
POLACZEK, S-tmboi 4345 r M . Ł W r L A I ^ .

h j k \  szkolio m m i

PALFMi is PRinO.lfi^
system srwecki, wysyła za zaliczką w trhk- 
szych ilościach po cenach fabrycznych, Fabryka 

wyrobów  metaltrwyrh 4 ‘46
m m  . 3 L , > / L u A . X a j £ I  T A  m m m

Kraków, M rstana 12. T,=l. 389.

poleca 4389

TYLKO HUiTftWHIA
firmy G L I N E K  i S-ha
Lw ó P j v i, L o g h r d w  41 w  p o d w ó rzu .

B
B
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W I N A f
B  W ls^ U S m P . S AUSTRYACKHB
2| "O lAJItrtUYHH (SNACH P t  .ECA B

U a h u e l  H B * B A r v  b C “ i r *  B

3  E D M U N f r i  M E M L A  i
urz inewPE, aurewsiasao

l : ;j .

SUl iS  K.1 V B U J € I £
DW 16

m s r i E
POŻYCZKI

PAŃSTWOWE
KRÓTKOTE RMINGWA 
i DŁUGOTERMINOWA.

P olsk o -B a łty ck ifg o  Tw a H n rd low o-T ran s- 
portow ego w W arszawie ClySUOSSUjRC 
d v r d ! n c ;  81g ś s ( r  w a g e n ć t e f ,  m oże
każdej chw ili uskuteczniać w szelkie trans­
porty i ekspedycye manufaktury d o  każdej 

m ie jscow ośc i w ca łe j P o lsce . 
Zg łoszen ia  ze  Lwowa i M ałopolsk i przy j- 
-ni je  O d J z L i i . i t f o w s l  :i) p l .  SmolUI 

i , 4 , I. gei_ Sr®*. 4429

P R E W M E k A T A  M I E S ^ C Z N A  
WYNOSI . . . . K5Mk.

CENA POJEOyŃCZEOO
NUMERU. . . .  5 Mx.

s .
D o  n a L ycia  w  A d o in ta tr a c y i, L v ó w , 
uL S o k o ła  1. 4 , tudz; e ż  we w szfstk Jrh  
B iu ra ch  d z iea a ik a rsh tch  i  tra fik a ch .

P O Z N A J  S f ^ K E l
WrzyKtkimpragńa yn, poznać 
swói charakter, zalety, wady 
i ważniejsze zc arzen a w życiu, 
komunikująeym wl isnoręez- 
n,e imię, nazwisko i idrcs, 
cenne wskazówki wysyła buz- 
j.ł^tnie uczony pe :ho-grafo- 
lo j Szyllor-Lt. Inii (autor 
prsc n .ulcowych) Warszawa, 
Piękna 25- -12. L00

I K O W t H Z i f N K  U R Z Ą D Z O N Ą

ODLEWNIA ŻELAZA i NETAU
(w  M a łop o łsce ) przyjm uje dalbze zam ów ienia na dostaw ę m a­
sow o wykonanych surow ych  od lew ów  z żelaca  (G rauguss) i m e­
tali w w adze sztuki od  0*5 d o  3000 kg. ntodele w łasne, hib na­
desłane. Z g ło s z e n ia : M ecE .en iczn a  fo r m ie r n ia  473, d o  B iu ra  

,R U C K “ , K ra k ów , S zc  ;e p a f k a  9. 3091

PR2S€ZY.fJS4CJJ-
t e = S  K A J Ś W l I t i S Ż Y  Ś U M E R

sze zsm i
J

w r r i  to na jpoczytn iejszy  dzlC ty g o -  ^  
l l L U i l l t l ,  druk satjryczny w P o l s c e ,

! to n i e z a w i s ł y  organ satyry 
, politycznej, —  —  — ---------

C7T713TF0 to w s e z . podróży
dbUiii Lii* w góry, nad morze i do zdrofow .

Nakładem „Sr ÓW akcyW w j  a rakzef*. R«*Łi4or -acreiny Dr, ROGER SATTACUa. Zastępca redaktora nacz. JERZY KCHARSKL 
Orubiem Sp« J dmk. .Fraaa44 uL Sciite 4. Odpow. redafer; MA^YA?,' “ ACHAUiia,


